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| CENY OGŁOSZEw: Na 1 
stronie wiersz m ilime- 


800. — Drobne ogłosze- 
mia od mk 100do 400 za 


proc. droższe. 

Za terminowy druk ogło- 
szeń administracja nie 
odpowiada. 


Każda nowa podwyżka 
obowiązuje już wszystkie 
przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzed- 
niego zawiadomienia. 
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Sosnowiec. 
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OCHOROWICZ (wnuk) 


WŁADYSŁAW 


$ nów LP., uczestnik dwuch powstań Górnośląskich, opatrzony św. sakramentami zmarł w Otwocku pi 
dn. 22 czerwca 1923 r. przeżywszy lat 25. Został pochowany na Powązkach w grobach rodzinnych. p 
E Nabożeństwo żałobne za spokój jego uszyd odbędzie się w dniu 13 b.m. o godz. 8 rano. w kościele S 
Ń parafjalnym w Sosnowcu, na które zaprasza kolegów, przyjaciół i życzliwych, 
3142-1 Stroskany ojciec. l 


| WŁADYSŁAW OCHOROWICZ 


Referent I Wydz. Org. Kmdy Obw. Zw. Strzeleckiego 

i zast Komendanta obwodu, sekretarz P. 0O. W. 

b. Legjonista, podchorąży W. P. i uczestnik dwu pow- 
stań górnośląskich 


po długich i ciężkich cierpieniach, zmarł dnia 22 czerwca b. r. 


„w Otwocku, pochowany w Warszawie na Powązkach. 

W zmar straciliśmy najgorliwszego sz 
Idei strzeleckiej | poto cika Eady Obwodu "= 

Cześć Jego pamięci! 
Zarząd Obw. Zw. Strzeleckiego 
w Sosnowcu. 

Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 13 b.m. o godz. 
8 rano w kościele pzrafjalnym w Spsnowcu, na które uprasza 
sfę członków Związku Strzeleckiego o przybycie. 3182 
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r] Od środy 11 do niedzieli 15 b.m. włącznie 
Si s 3053-4 będzie wyświetlany film naukowy Pod kiarowaletyam 
ompozytora 
eż | „O chorobach wenerycznych* ag 
gz wyrodnienie Tayy WEJSCIE PŁATNE. 
ag py | Do powyższego filmu przed rozpoczęciem i podczas demon- 
N 4 strowania udzieli wyjaśnień jeden z miejscowych doktorów. rd 
=æ | UWAGA: w środę o godzinie 7-ej dla mężczyzn, w 
= w czwartek i piątek o godz, 7-ej dla kobiet, 
Ę w sobotę o godz. 7-ej dla mężczyzn. | 
Niedziela o godz. za Aru seans ) dla A 
x -ej ostatni seans mężczyzn ! 
Bibe x kkk siy Choroby: skórne, włosów, 
weneryczne, (niemoc płciowa). 
i Analizy mikroskopowe.» 
ż» Od 9-go do 15-go lipca Leczenie lampą kwarcową. 
nóg ść Przyjmuje 9— 12 i 6—8. Panie 5—6 
= | | IELKI SOSKOWJE, ula Kodak r, W° 
mę 77 i 
wo dramat w 6-ciu częściach. j 
i £ W roli głównej Janings, Goetzke Molander. | 
= _ BACZNOŚCI BACZNOŚCI | 


Od 16-go lipca serja 3-cia p. t. 


|=| „W głębinach morskich“. 


Klasycznym przykładem 0- 
błudy i fałszu w stosunkach 
międzynarodowych jest po- 
lityka obecnego rządu Cze- 
skiego. - Z jednej strony, ko- 
kietując narody słowiańskie, 
mieszkające 'w granicach 


SEGREG ATORY; płóciennymi grzbietami, z poniklowanemi 
cm. maszynkami najlepszej jakości poleca: 
biurom kopalń, fabryk i bankom Zagłębia 3156-2 
po cenach przystępnych i 
INTROLIGATORNIA J. AMPLEWSKIEGO 


Dąbrowa Górnicza, ulica Sienkiewicza Nr. 7. 


Dziennik polityczny, społeczny i literacki. 
Będzin, Małachowskiego 7. 


T Z. Komendanta Strzelca Obwodu Sosnowieckiego, b. podchorąży W.P. Legionista 2 brygady 2 p. uła- a ° 


TER 
U „BANK DEWIZ 
Lórnoślągni Bank Handlowy 


oddział w Sosnowcu 
zawiadamia, iż upoważniony został z dniem dzi- 
siejszym do skupywania walut zagranicznych. 


— = — 


DJ) ŻA 


C MARTAIN 


Dr.med. K. SERCAR 


lekarz chorób wenerycz nych 
i skórnych (włosów). 
Badania mikroskopowe. 
Przyjmuje od 10—12 i 4—7 wiecz. 
w niedzielę i święta od 10—1 po poł. 


BĘDZIN, Gzeladzka 14, parter. 
2045 TELEFON 31. 


pra zdj rare ÓĄĘ 
OWY” 
Sp. Mie. w Katowicach 


Z poważaniem 


Górnośląski „Bank Bandlawy Tow. Akt. 
Oddział w Sosnowcu. 


w ywa re rw 
irak  cWzcakeiywm 


020000000000000000000000000008000000] 
` W sobotę dnia 14-go i w niedzielę 15-go lipca r. b. 
w ogródku przy Gukierni „ZACISZE“ odbędzie się 


KONCERT 


_ wykonany przez orkiestrę kop. „Bielszowice“ z 6, Sląska : 
BRONNIEGO. $ 


Początek o godzinie 7-ej wieczorem, 


% 


— 


WEJSCIE PŁATNE. 


Lekarz dentysta 3017 


MARJA BITNY-SZLACHTA 


wyjechała 


powróci 1 sierpnia. 


Sosnowiec, 12 lipca. 
państw sąsiednich, popiera 
ich separatystyczne  dąże- 
nia, z drugiej równocześnie 
w sposób niebywały gnębi 
słowian w granicach własne- 
go państwa. i 

= Wiemy wszyscy, jaką o- 


= która. 10 s 


dotychczasową niewolę zmie- 


"dy czeskich zbirów rozbija 


% 


Rok XIV. 


Adres dia listów i depesz 
„ISKRA*, Sosnowiec, 


Konto „czekowe P, K. O. 
Ni. 61553. 


Prenumerata wynosi: 


marok 1400. 


| 
koo 
Zodnoszeniem miesięcznie 1 
mk. 15.000. j 
| 
| 
| 
_IL 


w 


a 
wą mk, 16.000, 


Z przesy. ocztow. 
mk. ipg p maah A 
Zagranicą mk. 25.000. 


Dabrowa, Sobleskleyo 8. Telefon 18. 


pieką ze strony rządu cze- - 
skiego cieszą się ukraińcy - 
małopolscy, dla których `u- 
tworzono nawet uniwersytet 
w Pradze; słyszeliśmy © de- , 
monstracjach  „petruszewi- 
czowców* w Czechach prze- 
ciw ustaleniu granic wschod- 
nich Polski, co „razem wzię- — 
te jest niezbitymł dowodem, © 
że mimo układnych słówek 
pod adresem Polski, nie wy- 
rzekł się p. Benesz myśli o - 
stworzeniu korytarza czesko 
rosyjskiego, godzącego wa 
AA 


= 
Ajr 


najżywotniejsze-i nteresy 
Polski. A 

Poza słowianofilska, któ- 
rą tak chętnie przybiera © 
rząd czeski, nie przeszkadza 
mu ani na chwilę prowa- 
dzić eksterminacyjnej poli 
tyki w stosunku do Polski, 
nieszczęsny 
wcisnął w granice Czecho- 
słowacji, ani też pastwić się © 
wprost nad bratnim nato- — 
dem słowackim, którego zie- 
mie chytrze zagarnął, Korzy 
stając z ogólnego Chaosu, 
wytworzonego w krajachsło 
wiańskich byłej  monarchji 
habsburskiej, po jej upadku. 
"Czesi łudzili słowaków 
autonomją, a zajmując zbroj 
ną ręką kraj, usiłowali tej 
wojskowej okupacji nadać 
sprytnie formę walki o wy 


zwolenie stowaków Z pod 
jarzma węgierskiego. PNA 

Słowacy, których rząd ` 
węgierski również uciskał, 
uwierzyli w szczerość inten- - 
cji rządu czeskiego i poszli 
w pierwszej chwili na lep 
obiecanek, nie wiedząc, że 


niają na stokroć gorszą 
bezwzględniejszą. = 0000 

Zająwszy zbrojnie Stowa 
czyznę, nie wprowadzili 
czesi w czyn swej obietni 
cy o aiutonomji, rozpoczęli — 
natomiast prowadzić w sto- > 


| KĘ 
wół 
x 


* i Ją 
2008 
p E Pi 


patrjotami 


ły redakcje pism słowackich, 3 


„+ W 2 
a rozwinięty do maximum 
< system donosicielski, wci- 
= skający się w najtajniejsze 
= skrytki życia narodowego 
Ka ciemiężonej ludności, rzucał 
~ strach i wytwarzał atmosfe- 

rę wiecznego niepokoju i 
zajemnej nieufności, 
= Przeliczyli się jednakże 
"= Czesi; sądząc, że  terorem 
_ uda sięim zgnębić duszę na- 
rodu i żmusgić go do wy- 
y Szeczenih się swych aspira- 
"cji kulturalnych i politycz- 
_ nych. Znaleźii się wśród 
~ słowaków ludzie, którzy nie 
> ulękli się czeskiej kaźni, ni 
skrytobójczych morderców, 
` nasyłanych na nich przez 
~ władze częskie, i rozpoczęli 
_ zajadłą walkę z czechizacją. 
Na ich czele stanął ks. 
_ Hlinka, kapłan, będący wzo- 
_ rem ziipełnego poświęcenia 
ię dla sprawy wyzwolenia 
wego narodu. Ks, Hlinka 
niezmordowanie agitował 
wśród słowaków, uświada- 
' miając ich narodowo, rów- 
 mocześnie usiłując zbudzić 
Europie zainteresowanie 
sprawami Słowaczyzny. 
Kilkakrotnie więziony 
zez władze czeskie nie u- 
t dotychczas w swej pra- 


+ 


| p 


myśle. — haos 
a Rye: (Korespond, 


Łódź w chwili obecnej żyje 
od znakiem zapowiedzianego na 
ajbliższą przyszłość strajku po- 
zechnego. Jak życie gospo- 
 darcze waszego Zagłębia ześrod- 
kowuje się głównie w przemyśle 
iczym, tak dla Łodzi podwa- 
jej rozwoju ekonomicznego 
przemysł włókienniczy. Głów= 
też uwagę zwraca 'się przy 
elkich zatargach z robotni- 
imi na stanowisko włóknia- 


Obecnie robotnicy, pracujący 
‘przemyśle włókienniczym, po= : 
awili warunki istotnię bardzo 
ciężkie, bo żądania ich sięgają 
aż 82 proc. podwyżki w stosunku 
xac dotychczasowych. 
drugiej jednak strony, nale- 
przyznać, że zarobki robotni- 


TAK 0 MLINI 


PR 


c | 317. 
ieszając się w obce sprawy, 


znajdujemy to, czegośmy znaleźć 
mie chcieli Zanim skruszysz nić,. 
„wi Baa stosunki drugiegó, .sam 
 wprzódy padniesz ofiarą. 

_ Tu, schowawszy list do pugi- 
laresu, Desvignes zeszedł do sa- 
wiarnianej, gdzie go poprze* 
uż Trilby. 


sz podrostek z Montmartre 
awiał właśnie z synem wła- 
la hotelu, co dostrzegł Ar 
ale nie zatrwożył” się tem 
mniej. Cóż bowiem obcho- 
go mogły szczegóły, o ja- 
s h Micticot mógł się dowie- 
_Trilby, przy. którym. usiadł, 
szepńął mu z cicha: 
= — Rozważyłem, iż pusta kart- 
papieru mogłaby zrodzić po- 
enia w umyśle siostry Marji 


p" dy % 


cy. Charakterystyczną jest 
rzeczą, że w walce swej z 
przemocą czeską słowacy 
raz po raz zwracali oczy 
swe na Polskę, jako na 
bratni naród, który powi- 
nien im przyjść z pomocą. 
Niestety, rząd polski, dążą- 
cy do zbliżenia się do 
Czech, nie był w możności 
udzielić im tej pomocy, bez 
narażenia się na poważny 
zarzut mieszania się w spra- 
wy wewnętrzne sąsiedniego 
państwa, Do tego nie ma- 
my prawa, ale nikt nam nie 
może wzbronić zaopieko- 
wać się wygnańcami słowa- 
ckimi, przebywającymi ` w 
Polsce, nikt nam nie może 
zakazać stworzyć na tery- 
torjum Polski ośrodka kultu 
ralnego dla bratniego naro- 
du, umożliwiającego mu 
kształcenie młodego pokole- 
nia w atmosferze swobody 
i sympatji dla Rzplitej. 
Utworzenie uniwersytetu 
słowackiego w Polsce było- 
by równocześnie dosadną 
odpowiedzią na popieranie 
/przez czechów „bandyckiej* 
agitacji petruszewiczowców 
w: Małopolsce wschodniej. 


_ Zyolskiego Manchesteru. 
źba strajku powszechnego. < Krytyczna sytuacja w prze- 
w magistracie. — Rejestracja pijaków. 


wł. „Iskry*), 
Łódź, 10 lipca. 


ków są istotnie bardzo niskie, 
Płaca! np. robotnika podwórzo- 
wego wynosi obecnie 14,000 mk. 
dziennie, tymczasam komisja do 
badania wzrostu drożyzny ustali- 
ła, że rodzina robotnicza, składa- 
jąca się z 4 osób na utrzymanie 
swe w Łodzi winna ` posiadać 
minimum 26,480 marek dzien- 
nie. 

Tak; robotnicy mają swoje ra- ` 
cje, ale mają je także i przemy- 
słowcy. Oto w przemyśle włó- 
kienniczym panuje  niesłychany 
kryzys. Pierwszą i najważniejszą 
przyczyną tego kryzysu jęst brak 
surowca. To też kolejno wszyst- 
kie prawie większe i mniejsze 
zakłady przemysłowe redukują 
ilość dni pracy do 5, a „aawet 4 
dni w tygodniu, 4 


nakreśliłem więc na niej słów 
kilka. i 


— Cóż napisałeś? 

— Te wyray: „Wszystko do- 
brze idzie. Nie troszcz się sio- 
stro, gdyby - nieobecność moja 
przedłużyć się miała.“ 

— Doskonale! Bez podpisu? 

— Ma się rozumieć... Zakon- 
nica wie dobrze, iż jeden tylko 
Misticot może do niej pisać w 
tej sprawię. 

— Masz słuszność, « d 
kart do pikietyi grę rozpocznijmy. / 
Mały sprzedawca medalików 
zajęty był zywo rozmową z mło- 
dym urzędnikiem merośtwa, 

— Tak więc.. — pytał Mi- 
sticot syna oberżysty — pan 
jesteś pewnym, że przed pięcio- 
ma mniej więcej tygodniami ja- 
kiś człowiek tu przybył dla ze- 
brania -szczegółów 0 Araoldzie 
Desvignes? Ę 


— jestem więcej niż pewien. 


¿ponieważ on zgzosił się do mnie 


w tym względzie. 
— Czegóż żądał? 


— Aktu urodzenia Arnolda 


lą „nie być”, 


KET „I SK RA* — czwartek 12 lipca 1923 roku. ! 


Jeżeli się zważy, że zarówno 
związki robotnicze, jak i przemy- 
słowcy nie mają zamiaru bawić 
się w kompromisy, tak przynaj- 
mniej należy sądzić z urzędo= 
wych enuncjacji, to w najbliż- 
szych dniach będziemy mieli 
strajk i to strajk powszechny, bo 
i żądania robotników z innych 
gałęzi przemystu są takie same, 
jak i włókniarzy i związki robo“ 


tnicze wzajemnie dają sobie za. 


pewnienia co do solidarności w 
akcjć strajkowej. 


Epidemja strajków nie ominęła 


i sławetnego magistratu łódzkie- 
go. Mianowicie pracownicy miej- 
Scy zagrozili strajkiega włoskim 


o ile w bieżącym tygodniu nie 
otrzymają pensji za czerwiec. Ta- _ 


a to jest gospodarka w magi- 
stracie, że mamy już drugi ty- 
dzień lipca, a pensje pracowni- 
ków magistrackich nie wiadomo 
jeszcze kiedy będą wypłacone. 

Nic dziwnego. W  magistrac- 

kiej kasie pustki, a władze miej- 
skie stoją na rozdrożu z hamile- 
towskim pytaniem na ustach: 
„Być albo nie być*, Zdaje się 
jednak, że władze miejskie wo- 
Innego rzeczywiś- 
cie wyjścia nie mają, bo nie mo- 
gą przecież zarządzać gospodar- 
` ką miejską bez odpowiednich u- 
chwał rady miejskiej, a tej osta- 
tniej Łódź poprostu nie posiada, 
To nie żarty, W Łodzi niema ra” 
dy miejskiej. Zapytacie—dlacze- 
go? Oto dla tej prostej przyczy- 
ny, że w pierwszych dniach ma- 
ja odbyły się wybory do rady 
miejskiej a władze nadzorcze 
dotąd wyborów tych nie zatwier- 
dziły, Wobec tego magistrat u- 
chwalił wezwać prezydjum do 
złożenia oświadczenia wojewodzie, 
¿że o ile w ciągu tygodnia od 
dnia 7 bim. nie nastąpi ostatecz- 
na decyzja w sprawie wyborów, 
magistrat in corpore» zmuszony 
będzie złożyć swe mandaty, 

Może się władze nadzorcze 
przestraszą tej groźby i powoła- 
ją do Życia nową radę miejską i 
"znów gospodarka miejska zacznie 
funkcjonować normalnie, 

Z innych ciekawych objawów 
życia w Łodzi trzeba zanotować 
pomysł tutejszej policji, która od 
kici czasu rejestruje pijaków, 

ażdy obywatel łódzki od chwi- 

li zatrzymania go na ulicyw sta- 

nie nietrzeźwym ma w komisa- 
rjacie policji kartę indywidua:ną, - 
gdzie zanotowane jest jego na- 

zwisko, płeć, wiek, wyznanie, 

gdzie się upił i in. ę 

Materjały, które da rejestracja 
mają być niesłychanie cennym 
przyczynkiem do badania kwe- 
stji alkoholizmu, niema w tym 
jednak bynajmniej chęci zwalcza- 
nia pijaństwa, 

Tę ostatnią sprawę - załatwia 
się nieco inaczej, Oto urząd a- 


kcyz i monopolów państwowych 
zamknął w Łodzi i na przed- 
mieściu Bałuty ni mniej, ni więcej 
tylko aż 141 restauracji i handlów 
win! 

Czy się tym sposobem zwal- 
czy pijaństwo, wątpię, lecz, że 
się zbogacą restauratorzy, którym 
zakładów nie zamknięto, bo po- 
zbyli się konkurencji, to jest rze- 
czą więcej, niż pewną, sA 


Sailari żydejła 


Łódź, 11 lipca. 


Magistrat m. Łodzi dokonywa 
naprawy bruku ul. Piotrkowskiej 
pomiędzy ulicami Cegielnianą a 

zielną, 

Wczoraj powyższy odcinek był 
widownią dzikiej solidarności na- 
rodowej w obronie złodzieja mie- 
nia miejskiego, 

W ostatnich czasach coraz 
więcej dało się słyszeć sarkań na 
magistrat łódzki z powodu kra- 
dzieży kostek drewnianych i ka- 
miennych, przeznaczonych na bu- 
dowę ulic miejskich. Otóż dnia 
wczorajszego schwytano jedną z 
obywatelek miejskich, mianowi- 
cie Kagan Eidlę, zam, przy ulicy 
Kilińskiego Nr. 36, która skradła 
kilkanaście klocków drewnianych, 
przeznaczonych na brukowanie 
ulicy. Powyższą 
żył robotnik, zajęty przy bruko- 
waniu ulicy, i zażądał zwrócenia 
tych klocków, oświadczając, iż w 
przeciwnym razie zwróci się o 
interwencję do policji, 

W obronie Kaganowej w 
mgnieniu oka stanęło 20 żydów, 
którzy gwałtem chcieli uwolnić 
Kaganową, oświadczając, iż jest 
Bogu ducha winną. * ‘s 

Niedość na tym,wciągnęli robo- 
tnika, Czajkę Stanisława, do do- 
mu przy ulicy Piotrkowskiej nr, 
42 bijąc go i kopiąc do utraty 
przytomności, 

Prowodyrami grupy obrońców 
Kaganowej byli ojciec z synem, 
Samuel i Gedali Moszenbergowie, 
p przy ulicy Piotrkowskiej 
Kres powyższej burdzie ulicz- 
nej, wywołanej w obronie „po- 
krzywdzonej* złodziejki, położyła 
policja, która złodziejkę mienia 
publicznego wraz z obrońcami 
odprowadziła do komisa:jatu. 

] : 


>r nan ve *, 


Wieści ważne, 
(Z wczorajszych pism i depesz.) 
—  Przyjazdowi metropolity 


Szeptyckiego do Lwowa, wyzna- 
'czonemu na dzień 14 lub 16 bm. 


Desvignes. aktu zejścia obojga 
jego rodziców i wyciągu z jego 
akt osobistych; 

I wydano, mu -wszystkie te 
papiery? i 

— Wszystkie. Nie mieliśmy 
prawa odmawiać mu ich wyda- 
nia. : 

— Czy nie mógłbyś mi pan 
udzielić choć pobieżnego  ryso- 
pisu wspomnianej osobistości? 

— Najchętniej, Był to męż- 
czyzna około lat pięćdziesięciu, 
wysoki, szczupły, o ciemnej 
cerze twarzy, szpakowatych wło- 
sach, wogóle pospolita, gminna 
fizionomja. Wyrażał się popraw- . 
nie, lecz z włoskim akcentem. 


Rýsopis ten * odpowiadał w 
najdrobniejszych szczegółach po- 
wierzchowności Agostiniego. 

— Mówisz pau, iż przed dwo- 
mó laty odebrano list z Anglii 
od: Arnolda Desvignesż —. pytał 
Misticot dalej. i ; 

— Miałem ten list w mem: 
ręku. Desvignes żądał wysłania 
dla siebie aktu urodzenia, oznaj- 


miając. iż wkrótce opuści Ply- 
mouth i wyjedzie do ludyj. 

— List ten egzystuje jeszcze. 

— Zdaje się, że nie.. Tego 
rodzaju korespondencje wrzuca- 
my do kosza po załatwieniu in- 
teresu. A s SĄ 

— Nie mógłbyś mnie pan ła- 
skawie objaśnić, w jakim pułku 
Arnold Desvignes odbywał lata 
„swej służby? i 

— Jutro -wiadomość tę do- 
starczę panu, wraz z aktem uro- 
dzenia Arnolda Desvignes i ák- 
tem zejścia jego rodziców. A y 
jednakże akta te posiadały le- 
galną swą wartość, muszą pozy= 
skać zatwierdzenie mera i pod- 
pis prezesa trybunału. 

— Jak wieie czasu zabiorą te 
formalności? 4 

— Mniej więcej około dwóch 
dni. 
— Zatrzymam się więc.. Przy- 
rzekłeś mi pan” udzieiić adres 
warsztatów w Plymonth, gdzie 
pracował Arnold Desvigues. 

Zążądam tego od sekreta- 

rzą w merostwie, Zył on w prz, 


kradzież zauwa- 
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rusini lwowscy zamierzają nadać 
charakter wielkiej manifestacji, 


— Autorem napastliwych arty- 
kułów skierowanych przeciwko 
Polsce a zamieszczonych w „ 
skim słowie*, był poseł czesko- 
słowacki w Warszawie Maxa. 


— Minister czeskosłowacki Be- 
nes podczas swej podróży do 
Paryżai Londynu, interwenjować 
będzie także w sprawie Jaworzy- 
ny, gdyż sprawa ta przyjmuje 
niekorzystny obrót dla Czech, 

— Wedle relacji z Angory wia- 
domość o zawarciu pokoju wy- 

` wołała we wszystkich kołach tu- 
reckich wielki entuzjazm. Część 
Konstantynopola byłą udekoro- 
wana flagami, 


— Na włoskiej radzłe minl- 
strów oświadczył. się minister 
skarbu za zniesieniem podatku 
od spadków. Rada ministrów u- 
chwaliła też zniesienie tego po- 
datku. z, 


/ 


— Rząd francuski domaga si 
od rządu węgierskiego Toro 
kosztów okupacji z roku 1918 w 
Szegedynie. Rząd węgierski :0- 
piera się temu żądaniu i wzbrania 
się zapiacenia tej sumy. 

— „Vecer“ donosi z Belgradu, 
że między Mussolinim a gen. 
Diazem istnieje poważna różnicą 
poglądów w sprawie Fiumy, 
Wojskowe sfery włoskie pra 
w drodze “zamachu opanow. 
sporne terytorja i postawić rząd 
przed faktem dokonanym, Wojy 
ska AŻ Ad Fiume znacznie 
wzmocniono i znajdują się one 
w pogotowiu A: m | 

— Zawiązała się nowa polską 
linja okrętowa, pod nazwą „Bia 
ły orzeł”, opierająca si o bank 
związku spółek  zarobko 
Linja ta uprawiać będzie żeglugę 
morską, w szczególności zaś po 
Baityku, morzu północnym i ką- 
nale La Manche (do Francji), — 

— Według ostatniego układu 
nieukwalifikowani robotnicy pór= 
towi w Gdańsku. otrzymują dzien- 
nie 160 tys. mk. niem, oprócz 
godzin nadliczbowych, dziennego 
odszkodowania za obuwie i ko- 
sztów podróży, Płaca robotni- 
ka po owa „kłótnia h 
obecnie pobory najwyższych u- 
rzędników polskich w ańsku, 


Mn monau amwona 


è 


Unieważniam skradzione mi w; 
drodze z Kielc do Warszawy do- 
kumenty, 4 mianowicie legityma- 
cję urzędniczą i książeczkę woj- 
skową. 

Mieczysław Bielawka 
st. referent starostwa będzi ce. 


jażni z Arnoldem Desvignes. mu- 
si więc posiadać takowy. A obok 
tego kto wie, czyli i innych waż- 
nych objaśnień nam nie dostar- 


P> Ach gdyby się to stać mo- 
gło, panie kochany, wyświad 
czyłbyś mi najwyższą w świecie 
\ przysługę.. 


_ Pozostawiliśmy agenta policyj- 
nego, Flogny wraz z papą Lo- 
riot, siedzących w restauraeji na 
bulwarze Szpitala w tymże sa- 
mym domu, gdzie Scott wraz z 
, Trilbym wynajęli mieszkanie pod 
nazwą braci Peroni 
Fiogny spóźniwszy Się jak, 
wiemy na pociąg idący do Tours 
mial jechać następnym wycho- 
dzącym z Paryża O jedenastej, 
a przybywającym o 5 i pół rano. 


d. c. n. 


y 


' życie swej koleżance. 


; dzarzewo. 
` Rzeczka 
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?risieiszę odszkodowanie 


» 


Niemiec 


a rok 1871. 


Interesujące dane podaje „Na- 
tional Zeitung“ w Bazylei o od- 
szkodowaniach wojennych w r. 
1871 i w r. 1919. 

Po pokoju frankfurckim Niem- 
cy otrzymały od Francji odszko- 
dowanie łącznie z  kontrybucją 
w wysokości 4454 miljonów ma- 
rek złotych, {koło 5 miljardów 
fr.) Bezpośrednio koszty prowa- 
dzenia wojny wynosiły po stro- 
nie niemieckiej 1788 miljonów 
marek, to jest 40 proc. sumy od- 
szkodowania. 

Co się stało z resztą? 

Pensje inwalidów i fundusz in- 
walidzki skorzystał z 561 miljo- 
nów, armatorzy niemieccy z 17 
miljonów tytułem zadość uczynie- 
nia za szkody wojenne, zakup 
francuskiej wschodniej linji kole- 
jowej w Ałfacji i Lotaryngji po- 
chłonął 260  miljonów. Reszta, 
przeszło 1170 miljonów została 
użyta na „wzmocnienie armji“ z 
czego 336 przyznano na rozbu- 
dowę i udoskonalenie fortec, 120 
na skarb Rzeszy, 90 na mary- 
narkę, 321 na udoskonalenie u- 
zbrojenia w szczególności arty- 
lerji, 100 na rozbudowę strate- 
gicznej sieci kolejowej w Alzacji 
i Lotaryngji, 24 na budowę ko- 


Sosnowiec, 12 lipca, 


szar, nowych gmachów rządowych 
itp. Graz na nagrody dla wybit- 
nych wojskowych. 

Po dokonaniu tych wydatków 
pozostała jeszcze suma 480 mi- 
ljonów, z którą niewiedziano co 
zrobić, Ostatecznie rozdzielono ją 
między poszczególne państwa 
Rzeszy. Nie można więc powie= 
dzieć, aby tamta wojna nie przy- 
niosła Niemcom korzyści mate- 
rjalnych. 

W przeciwstawieniu do tego 
ententa zażądała od Niemiec fak- 
tycznych odszkodowań, nie żąda- 
ła kontrybucji na pokrycie kosz- 
tów prowadzenia wojny. -Sumę 
odszkodowawczą określono teo- 
retycznie na 180 miljardów ma- 
rek niemieckich. W tym stosun= 
ku, tj. licząc tylko szkody wo- 
jenne, Francja powinnaby była 
zapłacićsw r, 1871 900 miljonów 
marek, a nie 4500 milj. i od- 
wrotnie: gdyby ententa zażądała 
stosunkowo tyle od Rzeszy, ile 
Rzesza wzięła w roku 1871 od 
Francji, tj. szkody wojenne, kon- 
trybucję i koszty prowadzenia 
wojny, Niemcy powinnyby były 
zapłacić 2175 miljardów złotych 
maręk, 


EEETE NUDE CE AE VRTETI SOTTI KIBR 


i ku weksle na olbrzymie kwoty 
Z kraju. i zdefraudował kwotę 300,000,000 


Dzielna dziewczyna. ratuje 
Nieda- 
leko od Kalisza istnieje nad rze- 
ką Swendrnią miejscowość Nę- 


w tym miejscu wy- 
gląda bardzo niewinnie, ale tylko 
pozornie, gdyż pod jej płytką 

| kryje się bezdenne trzę- 
sawisko. 


Już parokrotnie ostrzegano wła- 
dze miejscowe że należy tam po- 
wbijać pale ostrzegawcze. O- 
strzeżenia przebrzmiały, bez echa 
i co roku Swendrnia pochłania 


ofiary, 

Na jednej ze zbiorowych wy- 
cieczek uczenic szkolnych, mło- 
dziutka amatorka kwiatów weszła 
po piękny nenufar do cichej i 
niepokaźnej rzeczułki Swendrni. 
Jeden krok z brzegu, a wpadła 
po szyję w usuwające się  trzę- 
sawisko. wołając rozpaczliwie o 
ratunek, 

Stojące nad brzegiem rzeczki 
przestraszone dziewczynki potra- 
ciły formalnie głowy, a widząc, 


"że koleżanka zapada coraz wię- 


cej w toń, krzyczały również Q 
pomoc, ale żadna nie miała od- 
wagi i nie czuła się na siłach 
ratowania tonącej. 

Na tę chwilę wybiegła z lasu 
uczenica 5-ej klasy, a spostrzegł- 
szy sytuację, bez narpysłu sko- 
czyła do wody; czując jednak, 
że grunt się pod nogami usuwa, 
zakomenderowała „węża“ z rąk 
stojących przestraszonych dziew- 
czynek i w ten sposób wzmoc- 
niona, zdążyła już zemdloną wy- 
ciągaąć z wody, 

Dzielna panienka jest córką 
doktora medycyny, p. Paszkow- 
skiego z Wilna, uratowana zaś 
jedynaczką sędziostwa K, z Ka- 
iisza. 

Miljardowe defraudacje we 
Lwowie. Sensacją dnia we Lwo- 
wie jest wykrycie miljardowych 
oszustw w zw. fabrykantów żelaz 
mych przezpopełnionych dyrektora 
tegoż zw. Leopolda Tennenbauma, 
Malwersacje dokonane zostały na 
niekorzyść związku. Między in- 
nymi dyrektor ten na spekulacji 
żelazem sprzeniewierzył kwotę 
idącą w wysokie miljony. Na- 
stępnie podpisał imieniem związ- 


marek, 


Wakacyjny kurs uniwersy- 
tecki dla nauczycieli. „Dzien- 
nik Gdański* donosi, że podob- 
nie jak w latach poprzednich, 
tak i w tym roku, zarząd związ- 
ku nauczycieli szkół powszech- 
nych otworzył w Pucku II wa- 
kacyjny kurs uniwersytecki dia 
nauczycieli. 


W dniu 4 lipca odbyło się 
otwarcie tej niezmiernie ważnej 
placówki, mającej na celu po- 
głębienie wiedzy wśród nauczy- 
cielstwa szkół powzechnych. 


Na kursy zapisało się 130 u- 
czestników ze wszystkich woje- 
wództw. Wykładają profesorowie 
uniwersytetu warszawskiego, kra- 
kowskiego i poznańskiego. 


Krwawe zajście przy zbie- 
raniu jagód. Sulejówek pod 
Piotrkowem stał się widownią 
krwawego zajścia, które pocią- 
gnęło za sobą , śmierć dwojga 
dzieci, oraz gajowego tamtejszych 
lasów. 


"W dniu tym wyszło dwoje 
dzieci do lasu na jagody, kiedy 
uszły już spory kawałek i zna- 
lazły się w głębokim gąszczu, 
spostrzegły nagie gajowego, któ- 
ry zamiast wypędzić je poprostu 
z. lasu schwycił dubeltówkę i 
dwoma strzałami zabił jedno z 
nich, a drugie ranił śmiertelnie, 
tak, że w krótkim czasie nie od- 
zyskawszy przytomności zmarło. 
Kiedy dowiedzieli się o tem oko- 
liczni _ włościanie  zapanowało 
wśród mieszkańców Sulejówka 
tak silńe wzburzenie, iż 

odgrażać się gajowemu i wresz- 
cie mimo perswazji wójta, Wy- 
wlekli go na gościniec i w be- 


stjalski sposób uwamienowali g0, 


a gdy dawał słabe znaki życia, 
dobito go drągami. ~ 


Zawiadomiono o powyższym 
fakcie województwo, które wysła- 
ło na miejsce wypadku specjal- 
ną komisję śledczą, której przy- 
bycie ustali oxoliczności jakie to- 
warzyszyły krwaweimu zajściu, 
oraz niewątpliwie wpłynie uspa- 
kajająco nas wzburzone umysły 
mieszkańców Sulejówka. 
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Aiora domu kolejowena w Krakowie 


W czerwcu odbył się burzliwy 
wiec kolejarzy krakowskich, na 
którym omawiano skandaliczną 
sprawę domu kolejowego przy 
ul. Tarnowskiego 6. Towarzystwo 
dla budowy tanich domów kole- 
jowych wybudowano przy pomocy 
składek pubiicznych i dyr. kolej, 
dom, przedstawiający obecnie 
wartość 700 miljonów marek. 

W domu tym znalazły pomie- 
szczenie stowarzyszenia kolejarzy 
i częściowo najubożsi pracowni- 
cy kolejowi. Przywódcy socjali- 
stycznych kolejarzy, a mianowi- 
cie dyrektor związkowej koope- 
ratywy kolejarzy, p. Multaszyń- 
ski, radca miejski p. Packan, o- 
raz kilku innych, wszedłszy do 
zarządu towarzystwa zamknęli od 
szeregu lat przyjmowanie człon- 
ków do towarzystwa i 
usuwać powoli starych członków. 


poczęli 


Gdy w ten sposóbłiczba człon- 
ków zmniejszyła się do kilku, 
zresztą samych „swoich“ ludzi, 
zmieniono wbrew ustawie o współ- 
dzielniach statut towarzystwa w 
ten sposób, że majątek wolno 
rozdzielić między członków, 

Sąd handlowy krakowski przez 
nieuwagę zezwolił na zmianę sta- 
tutu, W konsekwencji tego pano- 
wie ci ogłosili likwidację towa- 
rzystwa i jako likwidujący sprze- 
dali dom prywatnej spółce han- 
dlowej za miljonów mk. 

Obecnie wykryło się, że do tej 
spółki należeli oni sami i w ten 
sposób rozdzielili między siebie 
majątek towarzystwa. 

Zebrani kolejarze uchwalili wy 
stąpić na drogę sądowokarną, 0- 
raz domagać się odszkodowania 
w:kwocię 700-mii mk. 


t 
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TELEGRAM”. 


(Przez  telefon.). 


Rozstrzygnięcie sprawy honorowej 
Piłstdski — Szeptycki. 


Warszawa, 11 lipca. 


Dowiadujemy się, że prezydent 
Wojciechowski, jako najwyższy 
zwierzchnik armji, rozstrzygnął 


szałkiem Piłsudskim a ministrem 
wojny gen. Szeptyckim i 


nakazał zaniechaniewszelkich 
dalszych krokć 


sprawę honorową pomiędzy mar- w tej sprawie. 


Tekst uchwały rady ligi narodów 
w sprawie gdańskiej.  * 


Warszawa, 11 lipca. 


Ministerjum spraw zagranicz- 
nych otrzymało dzisiaj całkowity 
tekst uchwały rady ligi narodów 
w sprawie Gdańska. Uchwała ta 
składa się z siedmiu punktów, 
których treść podajemy. 

Rada ligi postanowiła: 

1. Rozważyć zasadniczo Ca- 
łość zagadnienia polsko-gdań- 
skiego. 

2. Zdjąć z porządku dziennego 
wszysikie sprawy bieżące polsko- 
gdańskie, zadecydowane już przez 
wysokiego komisarza ligi i ode- 
słać je do bezpośredniego poro- 
zumienia stron. 

3. W razie trudności interpre- 
tacji konwencji polsko-gdańskiej 


rada ligi poleca zwracać się do 
tekstu traktatu wersalskiego. 

4. Rada ligi poleca, aby wy- 
soki komisarz w razie wątpliwoś 


"ci odsyłał sprawy sporne do de- 


cyzji rady ligi narodów. 
5. Rada ligi uznaje, że kompe- 
tencje wysokiego komisarza 


są zbyt szeroko ujęte 


w konwencji. 

6. Jeżeli obie strony kwestjo- 
nują kompeteację komisarza ligi 
narodów mają prawo odwołać się 
do rady ligi, 

7. Rada ligi ustaliła prorauna 
współpracy wysokiego komisarza 
ligi, komisarza generalaego Rze- 
czypospolitej i senatu gdań- 
skiego. 


Rokowania polsko-gdańskie. 


Warszawa, 11 lipca. 


Według wiadomości z mini- 
sterjum spraw zagranicznych 
przez cały dzień wczorajszy to* 
Czyły się w Genewie bezpośred- 
nie układy pclsko-gdańskie. 

Uznano potrzebę zapewnienia 
Polsce na terytorjaum Gdańska 
egzesuiywy w tym samyin zakre- 


sie co na terytorjum Rzeczypo- 
spolitej. ~ 

Omawiano następnie sytuację 
urzędników polskich w  Udań- 
sku, W cą 

Jeszcze w przeciągu dnia dzi- 
siejszego sekreterjat rady ligi na- 
rodów ma opracować protokuł, 
tyczący uchwał ` konferencji pol- 
sko-gdańskiej. 


Zamordowanie księcia egipskiego 
w Londynie. | 


Londyn, 11 lipca. 


nocy, we własnym mieszkaniu. 
Policja aresztowała żonę księcia 


iu książę egipski Ali-  francuskę, jako podejrzaną © mor~- 


Bawiąc: ; 
bej sokal. zastrzelony wczoraj W 


derstwo, 


Samowola soboru łuckiego. 


l Łuck, 11 lipca. 


Dziś miejscowy sobór prawo- 
sławny przystąpi do eksmisji 0- 
sadników wojskowych polskich, 
którzyotrzy mali dziaiki na gruntach 
klasztornych w Poczajowie, Usa- 


dnicy ci siedzą na swych dział- 
kach od kwietnia 1921 r. Obec- 
na uchwała o eksmisji została za- 
skarżona do sądu najwyższego 
sobór jednakże nie czekając na 
ostateczne rozstrzygnięcie przy- 
stąpił do eksmisji. 
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Wakacje w sejmie pruskim. 
Berlin, 11 lipca. 


Sejm pruski zakończył swe pra- 
ce i rozjechał się na wakacje. | 


7-ma loterja państwowa. 
Warszawa, 11 lipca. ; 
Pierwszy dzień ciągnienia: Wy- 


grana 4 miljony mk, padła na 
nr. 8140, 2 miliony — ur. 50379, 
— 20232, 53160, 


Drugi dzień ciągnienie: Wy- 
rana 1 miljon mk. — 25720, 
000 — 17002, 83687. 


Giełda. 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 11 lipca. ; 


Dolary — — 110000 ` 
Franki franc. — 6,500 
Marki niem. — 0.53 

Funty — 507,500 

Korony czes. — 3360 
Korony aust 1.45 


GIEŁDA GDANSKA. — 
p Gdańsk, it lipca 
Dolary. 264,000. 695389 
Marka pol. 1.78 ks 


Złodziej fatalista. 
W ub. poniedziałek ó godz. 12 
w poł. do ekspozytury policji 
śledczej w Częstochowie zgłosi 
się Jan Gawlikówski,; malarz po 
kojowy z Dąbrowy Górniczej i 
zameldował, że niejaki Herszlik 
Klin, skradł mu większą ilość | 
pędzli i deseni, t zw. szablo- 4 
nów. Klin miał ukrywać sz w 
Częstochowie. żę. SZA 
Dziwnym zrządzeniem losu za- 
ledwie Gawlikowski znalazł się A 
w Ill Alei, nagle spostrzegł po- 
szukiwanego Klina. 4 
Ten rzucił się do ucieczki, lecz 
przy pomocy przechodniów uda- 
ło się złodzieja przytrzymać. Kin 
stawiał energiczny opór iz tru- A 
dem jedynie -dprowadzito g9 _ 
kilku mężczyzn do ekspozytury 
Na śledztwie Klin zeznał, że 
skradzione przedmioty sprzeda: ` 
Franciszkowi Małowcowi, mala- 
rzówi pokojowemu w Zawierciu. 
Wywiadowca policyjny 8% zia 
Klinem pojechał do Zawiercia i 
tutaj odnalazł i odebrał część © 
skradzionych przyborów malar- 
skich. | znów stała sięrzecz nie- 
oczekiwana. TA 
Zaledwie wywiadowca wraz z 
Klinem przekroczyli próg domu 
Małowca i wyszli na ulicę, pod- 
biegł do nich jakiś jegomość |- 
chwytając Klina za rękę, zawołał: 
„Mam c.ę!* Okazało się, że b}! E 
to jeszcze jeden. malarz pokojo- 
wy, Dawid Wartsman z Ogro- a 
dzieńca, u którego Klin popelinit 
kradzież podobną na sumę 
3,000,0L0 mk. TUŻ BEA 
Badany Klin zeznał, że kradzie- 
ży tej dokonał wspólnie z nieja- 
kim Abramem Sztyckim z Ogro- 
dzieńca. (RZA 
Po przybyciu do Ogrodzieńca 
i kiiku zapytaniach wywiadowcy: 
Sztycki bez słowa chwycił łopa- 
skierował swe kroki ku 
piwnicy, gdzie zakopany był pra- 
wie cały łup w dużej skrzynce. 
Były to przeważnie farby malar- 
skie, resztę Zaś przedmiotów A 
Sztycki sprzedał ostatniemu już 
z kolei malarzowi pokojowemu, 
Tomaszowi Piernikarskiemu w 
Zawierciu. yy 
Sztyckiego oddano w ręce ta 
tejszych wsadz policyjnych, Klis 
zaś przywieziono do Częstocho 
i narazie znajduje się on w 
reszcie policyjnym przy ekspe 
zytutze, ve 


U 


w 


A 


Ostrzeżenie! 


| Przyjdżele 1 przekonajcie się II 


_ OGŁOSZENIE. 


Tegoż dnia dokonano w Dz. A. i B następujących zmian: 

1236. Spółka firmowa „C.G. Schóen*. Zarejestrowano jako 
współwłaścicieli firmy Włodzimierza Schona i Fritza Rudolfa Schoe- 

i ma, zamieszkałych w Sosnowcu. 

| 1216, „Dom Techniczno Handlowy Maruszewski i  Pędzich* 

= Udzielono prokurę Bolesławowi Maruszewskiemu, 

700. „Brandes i S-ka“. Wykreślono nazwisko Dawida Wiene- 

-~ ra, lzydora Lancmana i Judy Buchmaaa. Dokonano drugiego wpisu 
treści następującej: przedsiębiorstwo transportowo-handlowe Brandes 

i S-ka“ w Sosnowcu, Targowa Nr. 8. Wspólnik Jakób Wasserman, 

zam. w Krakowie, ul. Miodowa Nr. 7. Zarząd interesami spółki na- 


i leży do Salomona Brandesa, który działa w imieniu spółki zupełnie 
Samodzielnie, ] 

| R ; Wykreślono firmę „Dom Komisowo-Spedycyjny Meitlis 
„  fBuchman*. 


| 28 Wykreślono firmę „A. Bierzwiński*, 

JĄ 1. „Grodzieckie Towarzystwo Kopalń Węgla i Zakładów Prze- 
mysłowych* Kapitał zakładowy spółki zosta: podwyższony do 240 
~ miljonów marek i podzielony na 120,000 akcji po 2000 mk. każda, 
' Zarząd stanowią: 1) Stanisław Ciechanowski, 2) Alfred Martin, 
3) Oskard Vogt, 4) Tadeusz Popowski, 5) Stanisław  Skarbiński. 
Zastępcy: Henryk Szampanier, Stanisław Marjan Skarb ński i Marja 
_ Ciechanowska. Stasistaw Marjan Skarbiński į Stanisław Raźniewskł 
działają w imieniu towarzystwa na mocy specjalnej plenipotencji. 
11. „Towarzystwo Górniczo-Przemysłowe „Saturn“. Unieważ- 
prokurę Stanisława Dawidsona. 


27. „Guszli — spółka z ograniczoną odpowiedzialnością*. Ka- 
pitat zakładowy został podwyższony do sumy mk. 4,980,000 i po- 
dzielony na 498 udziałów po 10 tysięcy marek każdy udział, Wspól- 
nicy posiadają po 166 udziałów każdy. 
= 7 68. Polski Bank Przemysłowy — oddział w Sosnowcu. Jan 
_ Dąbrowski został zamianowany prokurzystą oddziału sosnowieckie- 
go. Maurycy Bloch, Józef Matysek i Adolf Fridolin Stapp, jako wi- 
cedyrektorzy banku są upoważnieni do podpisywania oddz. sosn. w 
sposób przewidziany statutem. : ; 


-ajono 


3127 


OGŁOSZENIE. 
Magistrat miasta Sosnowca podaje do publicznej wia- 
domości, że na mocy rozporządzenia Ministerstwa Spraw We- 
wnętrznych z dnia 30 marca 1923 roku Nr. SZ. 2181/23, p. 
| Wojewoda Kielecki po porozumieniu z Prezesem Izby Skarbo- 
Jl wej zatwierdził uchwałę Rady Miejskiej m. Sosnowca, powzię- 
tą w dniu 14. VI 1923 r. o poborze na rzecz m. Sosno- 
wca podatku od umów o przejście własności nierucho- 
i| mej w wysokości 4 '/, od sumy branej za podstawę do wy- 
| miaru państwowej opiaty stemplowej. 
Wspomniana uchwała wchodzi w życie z dniem ogłoszenia. 


Prezydent: w/z F. SIŁUSZEK, 
Sosnowiec, dnia 12 lipca 1923 r, 161 


A 


- Drobne ogłoszenia. 


Kupno i sprzedaż. 
it mk, s ais 


= [ho sprzedania dom 5 ubikacji, z 
= = wolnym mieszkaniem Pogoń ul. 
Rzeczna 5 Majkrzak. 3097 
De sprzedania karuzel. Szopienice 
= ul. Kościelna. (Plac przy kościele) 
i 3137-2, 
o sprzedania 2 nocne stoliki i stół 
wiad. Warszawska nr. 18 m. 3. 
b 3126-2 
fgprzedam dom z ogrodem w So- 
snowcu. Wiadomość w administra- 
„lskry”, 


i 


= Oraz stół kuchenny. Zgłoszenia z po- 
sr] ry p i gi wozy J. 
lawsk go a 23 pod „Uka: 
nie“, 3162 
Kupię kocioł rzeźniczy z kranem 
Denen większy do wmu- 
p iad. Pogoń, Orla 2, Kosma- 
% i 53-2 
pra wózki do rórwóśźińi ioy 
owocowych w komplecie do sprze- 
nia Załęże G. Sląsk ul, Mickiewi- 
-cza /4, Wiktor Benisz. 3153 
Mae korbowy kupię. Piśmienne 
zgłoszenia do „Iskry“ w będzinie 
giel“, 3174 


Redaktor W. Monstorski, 


O: nie sprzedam restaurację II 

rzędu bez wyszyku. Lokal składa- 
jący się z 7 ubikacji nadający się na 
każdy interes. Dzielnica fabryczna 
punkt bardzo dobry i nie drogo. Wia- 
domość „iskra“ Sosnowiec. 3180-3 


QO'=inie do sprzedania ubranie 

sportowe na szczupłego średniego 
wzźrosiu mężczyznę t. j, ubranie całe, 
czapka, buciki wysokie sznurowaue, 
brązowe, kilka par bucików męskich 
nr, 39, ubranie marynarkowe czarne, 
buciki damskie prawie nowe nr. 35 z 


jasnej ma erji okład lakierowy wszy”, 


stko w bardzo dobrym stanie Wiado- 
mość: biuro J. Hlawski 3 go Malsia 23. 
3163 


Posady i prace, 
Zaofiarowane 400 mk, za wyraz. 
a 


DYREKTOR TECHNICZNY* 
Akcyjne Towarzystwo Przemysło- 
wo-Budowiaue w Sosnowcu poszu- 
kuje inżyniera mechanika z dużą 
praktyką w dziale warsztatów me- 
chanicznych i odlewni, na po- 
sadę dyrektora technicznego i za- 
stępcę dyrektora głównego. Pensja 
i tantjema, odpowiadająca wyższym 


stawkom wynagrodzenia wZagłębin ` 


Dąbrowskim. Przedsiębiorstwo przy 
stępuje w r. b. do budowy dom. 
dla urzędników, w którym dyr. 
techniczny otrzyma 4-0 pokojowe 
mieszkanie z wygodami. Szczegó- 
łowe oferty składac do admini- 
stracji „iskry“ pou „Dyrektor 

echniczny* . 3106-3 


Stowarzyszenia 


f 


BILANS — 


Górniczo - Handlowego w Zawierciu 
| na dzień 31-gó grudnia 1922 roku. 


Uea ien ź „I S K R A“ — czwartek 12 lipca 1023 roku. F Nr. 152, 
NN 


Od dłuższego czasu setki osób — a ilość ich wzrasta z każdym dniem — 
nieprawdziwą i niewiarogodną wiadomość, jakoby otrzymali w „WYGODZ 
galanieryjne i perfumeryjne, kałamarze, biżuterki, figury, albumy i t. p. wyroby 


Wobec powyższego, stwierdzam kategorycznie: NIE WIERZCIE IM! w „w 
: Jednak z powodu niższych cen, każdy kupujący odchodzi 


rozpuszczają po Sosnowcu i okolicy 
IE* towary 


lub prawie 
DARMO. 


DARMO 


ygodzie“ jeszcze nikt nic darmo nie otrzymał! 
w tem przekonaniu, iż otrzymał towar darmo lub prawie darmo, 


Przyjdżele 1 przekonajele się II! 


3177-3 


STAN CZYNNY 


Kasa 41077196 
Towary 24745698.— 
Ruchomości 1484982,— 
Dłużnicy 26216870.20 
Centralna Kasa Spó- 

łek Rolniczych w War- 

szawie 1736000.— 
Udziały własne 1783875.99 
Papiery wartościowe 25200,— 


Sumy przechodnie 


772007.— 57175405.15 


57175405.15 
ej 


STAN BIERNY 


Fundusz zasobowy 
4 społeczny 
4 budowy gmachu 
A amortyzacyjny 
specjalny na po- 


krycie strat 


Kapitał udziałowy 


Wierzyciele 
Pożyczkt 


- Akcepty 


Kasa Przezorności 


„ Chorych 


Surny przechodnie 
Czysta nadwyżka 


Amortyzacja ruchomo- © 
ści 184265.— 


| Zysk brutto na towarach 
j 


Amortyzacja szopy 502929.— 
Koszta Handlowe 25722338.86 
Procenta 3687908.60 3009744 1.46 | 
Czysta nadwyżka 6601951.55 
Pi 36699393.01 | preewopwyyyi 


i 


Kierownik handlowy i rachunkowości 


Wł. Scibora, 


3127 

potrzebny racownik fryzjerski na 
procent. Będzin, Małachowskiego 

52 Kwieciński, 3150 1 
otrzebne zdolne ekspedjentki i ku- 
charki. Wiadomość: Bufet II kl, 

na stacji Sosnowiec. 3165 


łody szlifierz oraz starszy chło- 
piec potrzebni do Fabryki Wyro- 
bów Metalowych Goldberg i Ku- 
cyński Sosnowiec, Przejazd 3 3175-2 


| Poszukiwane 100 mk, za wyraz. | 


[panna z ukóńczonym kursem han- 
dlowym, pisząca biegle na maszy- 
nie poszukuje posady biurowej, Zgło- 
szenia pisemne do „iskry“, Będzin, 
pod „bBiuralistka*, 3161-2 
jeyniet mechanik z 6-cio letnią pra- 
ktyką wiadający językami poszukuje 
posady. Zgłoszenia do adm. „iskry“ 
pod „lażynier*, 3176-2 
[panienka z 8-mio klas, wykształce- 
niem, znająca dobrze buchalterję i 
korespondencję, obznajmiona z języ- 
kiem trancuskim i niemieckim poszu- 
kuje posadybiurowej.Może być na wy- 
jazd. Wiadomość „Iskra* Dąbrowa 
pod „inteligencja, 3160 3 
soda inteligentna osoba uczciwa 
pracowita z iadnym charakterem 
pisma rachunkowością poszukuje ja- 
kiegokolwiek zajęcia zna również do 


\brze kuchnię i gospodarstwo domowe. 


Łaskawe oferty pod „zaraz“ 


„iskra“ 
Sosnowiec, 31 


67-2 


—— a 
| Różne | 
1 400 mk, za wyraz. 


Zdam i prowadzę wie- 
czorami księgi buchalte- 
ryjne systemem amerykań- 
skim. Szybko 1 tanio, Wiado- 
mość w administracji „iskry“ 
2729-2 


poszukuje konwersacji niemieckiego 
w godzinach wiecz. zgłoszenia do 
adm. „iskry* pod „Konwersacja”. 
3116-1 
S'dput uniwersytetu udziela iekcji 
ptzygotowuje “do szkół. Adres: 


Czysta 9 Il p.ętro front, 3130-1 


Wydawca: Akc. [-wo Lrusatscie i Wydawaicze „durjer 4acavdai* 3. Ar Dęplińska 1. 


a 


Merta, A. Ciechomski. 


am 200.000 mk, za zwrot papie- 

rów i dokumentów, skradzionych 
mi z walizką z mego mieszkania w 
sobotę d. 7 b. m. w teatrze sosno- 
wieckim. O zabrane rzeczy i bie- 
liznę już mi nie chodzi -- bylebym 
mógł odzyskać potrzebne mi ko- 
niecznie dokumenty. Proszę obmyślić 
najbezpieczniejszy dla siebie sposób 
z pomocą którego mógłbym pienią- 
dze przesłać, a zgodzę się na każdy. 
Ręczę uczciwem słowem, że działam 
bez podstępu. St, Knake-Zawadzki 
Teatr Sosnowiecki, 3136-1 


Lokale. | 


, 400 mk. za wyraz. 


Zsmienię lokal warszawski (3 poko- 
je i kuchniaz wygodami) na lokal 
Będzinie. Wiadomość: Warsz awa, Ho- 
ża 64, Szczucki, 3038—2 
a wypożyczenie 10 mil. mk. odstą- 
pię dwa pokoje z kuchnią zgłosze- 
nia składać do „iskry“ pod bs vw 


| Zgubione dokumenty. | 
2UU mk. za wyraz. 


Rós Urban zgubił książkę kasy 
chorych w Sosnowcu 3158 
olakowi Piotrowi 
świadczenie na 
przez kop, „Piaski“, 
artosiowi Michałowi skradziono 
kartę demob;li acji wydaną przez 
5 p.p. L. w- Warszawie, książeczkę 
w.jskową wydaną przez P. K. U. 50- 
snowiec, akt ś.ubny i świadectw). u- 
rodzenia. 3189 
Szadurski Stefan z Grodźca (r. 1902) 
zgubił portfel, zawierający doku- 
menty wojskowe, wydane przez PKU, 
w Będzinie. 3172-2 
Sobalkowskiemu Stefanowi skradzio- 
no w Dąbrowie na st. książeczkę 
wojskową wyd. przez P. K, U. Bę- 
dzin i kartę aemobilizacyjną, 3157-3 
Korala Józef zgubił portfel z do- 
wodem osobistym wyd, przez mag. 
m. Sosnowca i patent na handel 
garderoby IV kat, Łaskawy znalazca 
raczy zwrócić do adm. „iskry“, 3171-3 


skradziono za- 
paszport niri 
171 


270000.— 
154000.— 
140000.— 
921000.— 


65000.— 
3293220.45. 
25021735.35 

2564532,— 


1308210.— 

14120000.— 

1934667.75 

301079 90 
480008. 15 50573453.60 
6601951.55 


57175405.15 
pn 


Bank Handl. w Warszawie 
oddział w Zawierciu 


| 36699393.01 


36699393 01 
|) 


Zarząd: M Piaskowski, Piotr Rada nadzorcza: Ks. Fr, Zien. 


tara, M. Łakota, F. Głażew- 
ski, Jan Pasierbiński, K, Ga- 
jek,Z. Łuszczewski, St. Krzy- 
sztofik. 


P zybylski Lp 9 pd I 
bisty wyd. przez A ja 
at 3113-1 
iesiejskiemu F.aiciszkowi skra- 
dziono książkę wojsk. wyd. przez 
P. K. U. Będzin, oraz wyciąg z ksiąg 
ludności wyd. przez gm. Ko: ZLA 
117- 
arja Kęsik zgubiła dowod osobi- 
sty wyd. przez mag. m. Sosnowca, 
3141-1 
Feder Nusyn (r. 1898) zgubił ksią- 
żeczkę wojskową, wydaną przez 
P. K. U. Miechów. 3117-1 
(Grzegorczyk Zygmunt zgubił dowód 
osobisty z fotograją, wydany przez 
star, będzińskie, © 3118-1 
AR Chmielnicki zgubił paszport. 
zagraniczny wydany przez staro- 
stwo będzińskie. 3130-2 
geek józef zgubił tymczasowy do- 
wód osobisty i książeczkę wojsko- 
wą wyd. przez P. K. U. Saanane 
l 
an Adamczyk zgubił książkę Kasy 
Chorych wyd. przez kop. Stanisław 
J tj | KN 3138-2 
an Czekaj zgubit dowód osobisty 
j wyd. of EA Kraków i doku- 
ment wojskowy wyd. przez 20 c”. 
w Krakowie. 31 


olesław Wylon w dniu 10-VII-23 r 
B przejeżdżając rowerem 2 Sosno- 
wca przez >ielce w stronę Będzina, 
zgubił portfel, kartę demobilizacyjną 
wydaną przez 11 p.p. Będzin, legity- 
mację parku „Hr. Renard“, rach nek 
z benzyny firmy „Siła* Sosnow: X, 
książeczkę rozkładu jazdy pociągów, 
gotówkę w sumie 50,000 mkp. i róż- 
ne itne dokumenty, Uczciwego znala- 
zcę uprasza się tylko powyższe do- 
kumenty zwrócić pocztą pod adresem: 
Sosnowiec, ul. Konstantynowską 23, 
a pieniądze raczy sobie zatrzymać, 


3147-2 
Ąpram Goldfein zgubił książkę woj- 
skową wydaną przez P, K, U, Bę- 
dzin. A 3146-2- 
ajczyk Władysław zgubił kartę bez- 
te, minowego urlopu wydaną przez 
P. K. U. Będzin. 3164-3 
damowi Chabie zaginęła książka 
chlebowa wydana przez kop. „Hr, 
Renard“. * 1 
an Adamczyk zgubił książkę kasy 
J chorych wydaną przez kop. „Sta- 
uisław*. 3159-3 ; 


Nr 152 


W ubiegły wtorek, sąd pokoju 


wojenną po rozpatrzeniu jedena 
stu spraw skazał: 


mniaków po cenach lichwiarskich 
na dwa 
tys. mk. grzywny, z zamianą na 
miesiąc 
mk. opłat sądowych. 


2. Kałmę Frydmana lat 21z 
Grodźca za s,rzedaż cukru po 


sądowych. 


tys. 
miesiąc 
tys. 80 mk. opłat sądowych. 

4 Fiszla Fajfusza lat 37 z 


na miesiąc aresztu oraz 500 tys. 


opiat sądowych. 


Kolonja wakacyjna 
w Buczkowicach. 


W ubiegłym roku gimnazjum 
państwowe w Dąbrowie  Górni- 
czej urządziio dla swych ucznlów 
obóz wakacyjny w  Droluczynie, 

"W bieżącym roku szkolnym sa- 
mopomoc uczniowska przy gi- 
mnazjum zorganizowała stację 
wypoczynkową dla młodzieży, 
mianowicie kolonję wakacyjną w 
Brczkowicach za Bielskiem-Białą. 


O wyborze tej miejscowości 
zdecydowała obecność w okolicy 


przyjaciół naszej młodzieży, łat- 
wość połączenia kolejowego z 
Zagłębiem, wreszcie górski <cha- 
rakter okolicy. - 

Trudności, związane z przygo- 
towaniem lokalu i wyżywieniem 
oddziału były, a niektóre są na- 
dal bardzo znaczne. Mimo to, a 
nawet właśnie dlatego, postano- 
wiliśmy kolonię w tych trudnych 
warunkach zorganizować. | 

Zgodgie z poglądem rady pe- 

dagogicznej zarząd kolonji spo- 
czywa w ręku starszych uczniów. 
' Nauczyciel znajduje się tam w 
charakterze doradcy ipomaga za- 
rządowi kolonji tylko w  niektó- 
rych wypadkach. Takie posta- 
wienie sprawy wkłada na barki 
kolonistów wiele pracy, związa- 
nej z utrzymaniem kolonji w na- 
leżytym stanie. i 


+ Tutaj niema się co łudzić. Je- ` 


żeli próżwowanie jest wypoczyn- 
kiem, to'go się nie znajdzie wie- 
le w naszej kolonii. 

Bardzo pragnęlibyśmy, aby spo- 
_ łeczeństwo zorjentowało się w 
' charakterze naszej pracy. Szkoła 
chce wychować swych uczniów 
ma ludzi za”adnych i praktycz- 
mych. Osiągnąć to w murach 
' szkolnych jest bardzo trudno, na- 
 tomizst kolonja jest doskonałym 
= polem wzlki z trudnościami pra- 
ktyczaiego życia. 

; Część i) ct trudności, coprawda, 
bierze na siebie starsze spole- 
_ czeństwo. Z wdzięcznością mło- 
- dzież pamiętać będzie poparcie 
_ życzliwych osób i instytucji przy 
zbieraniu funduszu na rzecz ko- 
` lonji. Z przykrością trzeba będzie 
_ jeszcze w tej sprawie wystąpić, 
| bo spadek waluty uniemożliw.a 
dociągnięcie do zamierzonego ter- 


SE 


ME O E tnni T r S 


w Sosnowcu do walki z lichwą 


I Moszka Hamburgera z 
Bedzina lat 20, za sprzedaż zie- 


tygodnie aresztu i 100 


aresztu oraz 10 tys. 80 


cenach lichwizrskich na miesiąc 
atesztu oraz na 300 tys. marek 
grzywny z zamianą na 2 miesią- 
ce aresztu i 80 tys. 120 mk. opłat 


3 Paulinę Ciąpała lat 56 z 
Grodźca za lichwę mieszkaniową 
ua 2 tygodnie aresztu oraz 100 
mk. grzywny z zarnianą na 
aresztu i zapłacenie 10 


Będzina za lichwę ziemniaczaną 


mk. grzywny z zamianą na 6 
miesięcy aresztu i 50.120 marek 


5. Jakuba Polaka. lat 50, z 
Wojkowic Komornych za lichwę 


kiiku osób na letnisku z grona. 


n 


Nalka z liehwą wojenną. 


Sosnowiec, 12 lipca. 


2 miesiące aresztu i 30.080 mk. 
opłat sądowych. 

6. Tegoż Jakuba Polaka za 
drugie przestępstwo na taką Sa- 
mą karę. 

7. Chaima Fiszła, lat 51, z 
Będzina, za lichwę ziemniaczaną 
na 500 tys, mk. grzywny lub 6 
miesięcy aresztu oraz 50 tys. mk, 
opłat sądowych. 

8. Hendla Brandysa, lat 40, 
z Sosnowca, za lichwę herbac'a- 
ną na 6 tygodni aresztu i 300 
tys. mk. grzywny lub 6 tygodni 
aresztu i 36 120 marek opłat są- 
dowych. 


9. Altera Mendelbauma, lat 
27, z Sosnowca, za lichwę her- 
bacianą na 2 tygodnie aresztu i 
100 tys mk. grzywny lub 2 ty- 
godnie aresztu i 10060 marek 
opłat sądowych. 

10. Mendla Najmana, 1. 48, 
z Zagórza, za sprzedaż farby po 
cenach wygórowanych na mie- 
siąc aresztu 1 500 tys. marek 
grzywny lub 2 miesiące aresztu 
i 50.120 mk. opłat sądowych. 

11. Szlamę Klajnera, lat 52, 
z Czeladzi, za hchwę chlebową 
na miesiąc aresztu i 200 tys. mk. 
grzywny, lub miesiąc aresztu i 


mięsną na 2 tygodnie aresztu zapłacenie 20.120 mk. opłat są- 
oraz 300 tys. mk. grzywny, lub dowych. 
-n 


minu i dla danej liczby kolonistów. 

Dzięki bardzo życzhwemu sta- 
nowisku p. inspektora w B atej i 
p. kierownika szkoły w Buczko- 
wicach kolonia otrzymuję dwie 
sypialnie, jedną Świetlicę, maga- 
zyn i kuchnię w budyaxu szkol- 
nym, oraz inne pomieszczenia go 
spodarcze pozanim p. dyrektor 
fabryki giętych mebli. dostarczył 
słomy do sienników, nawet są 
nadzieje otrzymania drzewa za 
darmo, 

Wyrażamy na tym miejscu go- 
rące podziękowanie przyjaciołom 
kolonji, Wiele sob e obiecujemy 
korzyści dla młodzieży z pobytu 
w obliczu wspaniałego Besk du, 
u źródiowisk Wisły, na polsko- 
sko słowackim pograniczu. 4 

W śiodę dn. 4 b. m. pojechał 
du Buczkowice pierwszy oddział, 
gospodarczy; w d. 7 b. m. odje- 
chała reszta uczniów w licz- 
bie dwudziestu. Przyjaciół mło- 
dzieży zapraszamy na naszą ko- 
lonję. : | 

Kurator Dąbrowskiego Koła 
Samopomocy przy Gimnazjum 

| fpańsiwowym 
St. Piotrowski, 


a) 


„Kronika. 
_ _ Kalendarzyk. 
IEEE Dziś Jana Gwal. 
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Każdego widza wzruszy tragedja 
duszy kobiecej w wstrząsającym 
ćramacie p. t. NY 


Walka rozylenów 


w 6-ciu częściąch ilusvajicych walk 

|. dwóch przeciwników politycznych. 

Rolę kochanki p^ sydenta Fernandera 

gra urocza arty: . Marja Magdalena, 

Imponująca wysiuwa. — Wzruszająca 
treść; — Mistrzowska gra. : 4 


| BOGOGOBOBBOGOGOBOS | 


ywa: 


"była się konferencja, 


MMO „ZACISZE 


ko stypendyści fuadzcji. Pomię- 


Walka z drożyzną. Onegdaj 
w starostwie będzińskim od- 
po- 
święcona sprawie braku ar- 
tykułów. pierwszej potrzeby 
w Zagłębiu Dąbrowskim. 
Brak ten wywołał szereg o- 
bjawów niekorzystnych dla 
sprawy spokoju publiczne- 
go, którymi zaniepokoiły 
się centralne władze rządo- 
we w Warszawie. Echa fa- 
talnych stosunków żywno- 
ściowych w Zagłębiu odbi- 
ły się nawet w prasie sto- 
łecznej. . 

Konferencja odbyła się 
pod przewodnictwem wice- 
wojewody p. Kroebla w o- 
becności delegata mi*ister- 
jum spraw wewnętrznych p. 
Strze'eckiego i prezydentów 
miast wyłączonych Zagłębia. 

Po dłuższej dyskusji u- 
stalono, że sztuczny brak 
artykułów żywności, wywo- 
łany został postępowaniem 
komisji do walki z lichwą, 
która, nie biorąc pod uwa- 
gę ogólnego wzrostu dro- 
żyzny w całej Polsce, sta- 
rata się utrzymać ceny tych- 
że artykułów w granicach 
nie stojących w należytym 
stosunku do istotnych cen. 


- targowych. 


Znamienna rezolucja. Lud- 
ność polska m. Wolbromia uchwa- 
liła następującą rezolucję: 

1. Mieszkańcy m. Wolbromia z 
zadowoleniem przyjęli wiadomość 
o utworzeniu większości polskiej 
w sejmie i nowemu rządowi wy- 
rażają zaufanie i poparcie. 

2 Z oburzeniem potępiają za- 
mach na uniwers;tet i domagają 
się od władz be soieczeństwa e-- 
nergicznego śled twa. 

3. Domagają się wprowadzenia 
„numerus clausus“ na wszystkich 
wszechnicach polskich. 

4. Domagają się usunięcia ży- 
dów z dotychczasowych stano- 
wisk w administracji i w woj- 
sku. ZAC 

5. Domagają się energicznego 
wystąpienia rządu przeciw nadu- 
życiom waluc'arzy. 

Pod rezolucją następuje kilka- 
set podpisów. s Pywiś 


Nie na górze Zamkowej, jak 
to twierdzą niewiajemniczen., lecz 
na górę Zamkową w Będzinie 
odbędzie się przedstawienie w d. 
13 b. m, t. j. w piątek w teatrze 
„Nowości“. Teatr Czarneckiego 
odegra nie na wzniosły, ale zato 
na dość wysoki cel „Szkoię ko- 
kot". Z tytułu sztuki sądzićby 


„ można, iż będzie to pewaego ro- 


dzaju utwór demoralizujący, jede 


makże ci wszyscy, którzy pofaty- 


gują się do szkoly kokot, prze- 


konają się, że ta szkoia nie ma 


nic wspólnego z  demoralizacją, 
natomiast ma na celu rozbudze- 
nie zamiłowania do konserwacji 
zabytków. przesziości, z których 
najpiękniejszy znajduje się w Bę- 
dzinie na górze Zamkowej, 

Ze świata lekarskiego. W 
tych dniach bawił w Polsce dr. 
Eversole, dyrektor fundacji Rocke- 
feilera W czasie pobytu w Pol- 
sce przedstawiali się u-rowi E. 
lekarze służby zdrowia, kandy=_ 
daci na wyjazd do Ameryki, ja-, 


dzy kandydatami tymi jest także 
lekarz powiatowy w Będzinie, dr. . 
Ryder, który wraz z inayimi kan- 
dyuatami z Polski ma w końcu 
sierpmia r. b. udać się do New- 
jorku, gdzie lekaize odbędą stu- 
dja z zakresu administracji sani- 
tarnej i hyg.eny stosowanej. 
Oprócz wspomuianych lekarzy 
fundacja Rockefellera wySlała do 
Ameryki asystentów kliniki 


-tor poruszy kwestję 


„ ścjan, potrzebujących koniecznie 
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większych szpitali na specjalne . 
studja, w celu wykształcenia za- 
stępu przyszłych doceatów uni- 
wersyteckici, 3 


Z niedoli ludzkiej. W jed- 
nym z domów przy ul. Zagór- 
skiej w Będzinie mieszka wdo- 
wa z córką dorosłą i dwojgiem 
nieletnich dzieci. 

Przed kilku dniami magistracki 
wydział zdrowia dowiedział się, 
iż w domu tym wybuchł tyfus 
brzuszny i kiedy na miejsce przy- 
była kolumna sanitarna, przeko- 
nano się, że właśnie biedna wdo- 
wa z córką dorosłą zapadły na 
tę chorobę. ; 

W morze, zajmowanej przez 
tych parjasów, ujrzano w całej 
pełni straszliwy obraz nędzy 
ludzkiej. - 0 

W małej piwnicznej ubikacji, 
zaopatrzonej w maleńkie ok.en- 
ko, umieszczone pod . schodami, 
gnieździ'a się cała rodzina. 

Całe umeblowanie stanowiła 
prycza, służąca do spania, po- 
zatym ani kawałka jakiegokol- 
wiek sprzętu czy naczyffia, 

Troje małych dzieci, z których 
najmłodsze ma trzy miesiące, by- 
ło pokrytych grubą warstwą bio- 
ta i dopiero po gruntownym wy- 
myciu ich w łaźni, mógł lekarz 
dokonać badania. 

Chore «przewieziono do szpi- 
tala, dziećmi zaś zaopiekował 
się wydział zdrowia. i 

W jakich warunkach żyli ci 
nieszczęśliwi, świadczy fakt, że 
kiedy funkcjonarjusze kolumny 
sanitarnej otworzyli drzwi do 
wskazanej im nory, nikt nie miał 
odwagi wejść pierwszy, z powe- 
du bowiem ciemności i okropne- 
go powietrza, nie chciano wie- 
rzyć, aby w tych warunkach mo- 
gła wytrzymać i żyć jakakolwiek 
istota. 

Pomoc i opieka wydziału zdro- 
wia nad biednymi dziećmi jest 
tymczasowa i dlatego zwracamy 
się do ludzi dobrej woli z pro- 
śbą o pomoc, ew. zaopitkowa- 
nie się nieszczęśliwą dziatwą. 


Tanieje! Onegdaj odbyło się 
w magistracie będzińskim posie- 
dzenie przedstawicieli władz i 
młynarzyy w sprawie ustalenia 
nowych cen mąki. i 

Po ożywionej dyskusji i przed- 
stawieniu przez zainteresowanych 
faktur i szczegółowej kalkulacji 
cenę mąki Żytniej ustalono na 
4700 mk. za klg. czyli, że kig. 
chleba będzie kosztował 4300 mk, 

Cena powyższa obowiązuje od 
dnia wczorajszego. 


Posiedzenie rady miejskiej. 
Dziś, o godz. 6 wieczorem, od- ` 
będzie się ostatnie przed ferjami 
posiedzenie rady miejskiej w Dą- 
browie. 

Ponieważ w programie zapo- 
wiedziane jest zdjęcie fotografi-- 
czne, należy przypuszczać, iż tym 
razem panowie radni stawią się 
w komplecie i z przyjemnym wy- 
razem twarzy. Rie: 


Pogrzebany projekt. Dzięki 
inicjatywie j.dnego z inżynierów 
górniczych, w swoim czasie zwo- 
łano wspólną konferencję czyn- 
ników zainteresowanych, w spra- 
wie spalania dymu z fabryk i ko- 
palni, dającego się tak dotkliwie 
we znaki i wpływającego wysoce 
ujemnie na stan zdrowotny Za- 


"głębia. 
Piekny. ten projekt został nie» 
stety pogrzebany, bowiem na 


wspomnianą konferencję przybyli 


nie wszyscy przedstawiciele i spra- 


„wę odłożono. © i 


"Należy przypuszczać, iż. inicja- 
jeszcze raz 
a przy ogólnym poparciu projekt 


zostanie zrealizowany. 
Wstyd! Pisaliśmy już, że z 


Będzina wysiano na kolonie let- 
nie do Ząbkowic 62 dzieci chrze- 


świeżego powietrza i wypoczynku. 
Przedsięwzięcie to pochłonie 


prawie. 20 miljonów mk., tymcza- 


SR 
P | 
80% 


jest to, iż kramiki te otwarte są . 


34, z czego na chrześcjan przy 


sem komitet kolonji letnich posia- 
da zaledwie część potrzebnej go- 
tówki, to też postanowił urządz ć 
zabawę publiczną, chcąc tym spo- . 
sobem zebrać potrzebny fundusz. i 

Niestety, inteligencja będzińska 
wystawiła sobie niepochlebne 
świadectwo, bowiem na pierwsze 
posiedzenie z pośród 40 osób za- 
proszonych absolutnie nikt nie 
przybył, na drugie zaś raczyło 
przyjść zaledwie 7 osób. 

Tak inteligencja polska w Bę- 
dzinie dba o dzieci, t.j. o przy- 
szłość naszą, gdy tymczasem ży- 
dzi wydają milijonowe sumy na 
cel ten, dbając naturalnie o swe 
dzieci. 

Mimo tych trudności, w nad- 
chodzącą niedzielę odbędzie się 
na górze Zamkowej wielce uro- 
zmaicona zabawa na kolonje le- 
tnie 1  intelrgencja  będzińsk, = 
odmawiająca swej pomocy w u- 7 
rzą 'zeniu tejże, winna zrehabili- 
tować się, skiadając datki, jak to 
miało miejsce w Sosnowcu. 


` 4 

Z obozu szkolnego w Ustro- 
niu. W obozie szkolnym przy- 
sposobienta rezerw w Ustroniu 
jest jeszcze wolnych około 30 > = 
miejsc. Jakkolwiek kurs rozpo- 42 
czął się dnia | bm., uczniowie 
szkół Zagłębia Dąbrowskiego, R. 
mający chęć wzięcia udziału w 
kursie, zgłaszać się mogą w tej 
sprawie do oficera instrukcyjnego 
przy p. k. u. w Sosnowcu (ko- 
szary Traugutta), l | 

Każdy uczestnik kursu powi- 
nien się według możności zaopa- 
trzyć w plecak, zarzutkę względ- 
nie płaszcz i lekkie buciki spor- 
towe. W obozie nabyć można 
mundur ćwiczebny za opłatą 
90,000 mk. 


Sprawa szyldów. Magistrat 
wyjaśnia wszystkim zainteresowa 
nym kupcom i rzemieślnikom, że 
ci, którzy nie posiadają dotąd 
szyldów przepisowych, otrzymają ` 
z magistratu odpowiednie za- 
świadczenia, o ile złożą przed- 
tym podania w magistracie 0 ze- 
zwolenie na pozostawienie szyl- M 
dów dotychczasowych. Zaświad- © 
czenia te będą wydawane, celem 
przedstawienia władzom policyj- 
nym. Die 


- Z tow. przeciwgruźliczego. © 
Zbiórka na tow. przeciwgruźlicze, 
która edbyła się w Będzinie w 
dniu 24-go ub. mies. przyniosła 
5,270,000 mk. i 1,840 mk. nie- 
mieckich. Zorganizowaniem zbiór- 
ki i podwieczorku głównie zaj- 
mowali się pp. d-ra Marja Kosi- 
bowiczowa, Czesław Sztajner i. 
dr. Ryder. i 


= Sztuczki żydowskie. Korzy- -. 

stając z pewnych udogoduień, 
przysługujących owocarniom i ` 
herbaciarniom, żydzi poczęli gre- ~ 


mjalnie otwierać. tego rodzaju ` ei 
i 


x 


handle w całym Zagłębiu. * ESC 
Są to uniwersalne przedsię- R: 

biorstwa, obok bowiem wody so- 

dowej lub bułek, można tam do- =.. 

stać papierosów, mydła, śledzi 

it p. delikatesów, WO SCENA 
Najważniejszą jednak rzeczą 


bez przerwy od godz. 8 rano do 4 
godz. 12 w nocy, wytwarzając 
poważną konkurencję. firmom ` i 
polskim, opłacającym duże po- 
datki i stosującym się ściśle do 
przepisów. ` 220 WZ NIÓA 
Jak się dowiadujemy, kupiectwo 
polskie ma w tej sprawie wystą > 
pić z całą energią do wsadz, y 
podobne bowiem omijanie  przež- 
pomysiowych żydów obowiązu: 
jących przepisów, utrudnia pro 
wadzenie uczciwego handlu i 
demoralizuje kupujących. = 
Ruch ludności. W czerwcu 
r.b. ruch ludności w Będzinie ` = 
przedstawiał się następująco: 0 
Aktów urodzenia sporządzono 


pada 14, a na żydów 20. 
W tymże czasie zmario 28 o- 

sób, w tym 7 mężczyzn i 10 «o- 

i Ka] ł j 


x] 
ł 


SEZ 
i 


` . 
ii 
| 


ISKRA — czwartek 12 lipca 1023 roku. 


przynosi prócz bogatego działu Teoretycznego, naj- 
świeższe wiadomości o nowych emisjach akcji i wa- 
runkach subskrypcyjnych, Walnych Zgromadzeniach, 
wypłacie dywidendy it.p. wszystkich Banków i Spó- 
łek Akcyjnych w Polsce. 9: : 


Nr.152. 

Kwartalna prenumerata 
6 złp. 

Adres Wydawnictwa; 


LWÓW, Podwale 3. 
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f . biet chrześcjan i 4 kobiety i 7 
3 mężczyzn żydów. 

? | W powyzszej liczbie zmarłych 
| znajduje się 15 dzieci, z czego 
|. 6 dziewczynek i 4 chłopców 


chrześcjan i 2 dziew. i 3 chł, 


B żydów. 
AM Liczby te są wprost przeraża 
jące, jeśli się zważy, iż w Bę- 


dzinie poiaków jest 15—20 proc, 
resztę zaś ludności stanowią ży= 
dzi. 
BZ Mąka dla Zagłębia. Wczo- 
g- raj bawił w Sosnowcu wicewo= 
jewoda p. Kroebl oraz przedsta- 
wiciel ministerjum spraw wewn. 
p. Jan Strzelecki w towarzystwie 
p. starosty będzińskiego. Przed- 
stawiciele władz konferowali w 
magistracie sosnowieckim w spra- 
wie wielkiego braku mąki w Za- 
głębiu W sprawie tej porozu- 
miano się przedtym w woje- 
wództwie śląskim, które przy- 
_ obiecało madesłanie 30 do 50 
wagonów mąki żytniej. Kilka wa- 
gonów takiej samej mąki będzie 
przysianych do Zagłębia z Po- 
znania z zapasów rządowyeb. 
Walka z drożyzną. Wczoraj 
aw magistracie sosnowieckim, jak 
co' tydzień, odbyło się posiedze- 
~ . nie delegacji do walki z drożyz- 
=: ną Przedewszystkim delegacja 
! zajęła się uzupełnieniem składu 
gprezydjum delegacji, do którego 
prócz dotychczasowych członków 
"p. p. wicepr. Siłuszka, nadkom. 
Strzeleckiego i inż, Gallota, weszli 
" pp. radni Lubelski i Waler. Na- 
stępnie delegacja zatwierdziła u- 
chwałę swojego prezydjum, aby - 
~ dwukilogramowy bochenek chle- 
ba kosztował 8.600 mk. poczym 
omawiano sprawę mąki i sposób 
=.. jej podziału w związku z obie- 
~ canym przez przedstawicieli rzą- 
du przysłaniem większego trans- 
portu mąki ze Sląska i Poznań- 
skiego. Wreszcie po załatwieniu 
~- spraw mniejszej wagi, jak np. 
~, odrzucenie podania restauratorów 
`  ọ podwyższenie cen obiadów, 
~ kawy i herbaty, posiedzenie zam- 


gne + kniętó, 
4 |. Podział cukru. Z cukru, kt5- 
| ry otrzymał magistrat sosnowie- 
| €ki, podzielono dotąd pomiędzy po- 
a _ szczególne stowarzyszenia, związ- 
=- ki i zakłady przemysłowe 20.000 
By klg. Pozostało jeszcze do po- 
~ — działu około 10090 klg. cukru. 
T zama jka o psa. W ub. po- 
niedziałek w Ząbkowicach pod- 
„czas łapania psów przez Czyści- 
= — mela, właściciel psa rzeźnik p. B. 
= wszczął awanturę z czyścicielem. 
i W toku awantury rzeźnik B.ů{ē 
~ chcąc zmusić czyściciela do od- 
= — dama psa, wybiegł do niego z 
k- rewolwerem, odyrażając się, że 
-~ / go zabije. Za ten wybryk rze- 
~.  żmik B, został aresztowany na 
skutek polecenia sędziego śled- 
czego w „Dąbrowie. 
Górnoślązacy. W ub. nie- 
dzielę, o godz. 10-ej wieczorem 
dwuch pijanych górnoślązaków 
= wszczęło awanturę z publiczno- 
= ścią przed dworcem kolejowym 
|. w Sosnowcu. lnterwenjował po- 
-  Micjant Płonka, którego górnoślą- 
/  zacy poranili, Obu awanturni- 


"RS ków policja aresztowała, Osa- 


-~ dzono ich w więzieniu w So- 
|. Tajemniczy strzał. Zamie- 


A dzkały w >osnowcu przy ul. Pit- 
-= glloskiego Nr. 70 W.ncenty To- 
= porkiewicz, powracając do domu 
'. wczorajszej nocy za przejazdem 
| katowickim wystrzelił z rewoiwe- 
ru. Policja zaalarmowana tajem- 
aiczym strzaiem zatrzymała strzel- 
ca ' rewolwer z nabojami ode- 
brała. 


Spłoszeni złodzieje. Do o- 
bory Józefa Hoksy przy ul. Czar- 
nej nr. 7 w Sosnowcu zakradli 
się złodzieje i usiłowali skraść 
2 wieprze. Właściciel usłyszał 
szmery i jednego złodzieja za- 
trzymał i oddał policji, drugi 
złodziej umknął, a e 

Kradzieże. Helenie Szulc, Koł- 
łątaja nr. 7 w Sosnowcu skra- 
dziono sto tys. mk, gotówką i 2 
metryki, które poszkodowana o- 
cenia na 150 tys. mk. l 

— Andrzejowi Baładze w Strze- 
mieszycach skradziono z łąki ko- 
niczynę, wartości 400 tys. mk. 
Złodzieja aresztowano. 

— Moszkowi Strzozumowi w 
Zawiercidę Marszałkowska nr. 34 
skradziono sztukę płótna warto- 
ści półtora miljona mk.. Złodzie- 
ja aresztowano, 


Z teatru. 


Dziś ceny minimalne—bo od 
1000 mk. Jest to ostatnie tego 
rodzaju przedstawienie w tym se- 
zonie, Poraz ostatni wystawiony! 
będzie „Potasz i Perlmutter“, 


Jutro „Szkoła kokot* — w 
Będzinie. Przewyborna ta farsa 
ukaże się w teatrze „Nowości“ 
w wykonaniu artystów teatru dyr. 
Czarneckiego — poczym ustąpi 
miejsca na wtorkowe przedsta- 
wienie 17 b.m. świetnej sztuce 


„Tajemnice młodej mężatki“. 
Będzie to ostatnie przedstawienie 
w tym sezonie. 


'Sobota—Sosnowiec—„Szko- 
ła kokot“ po cenach do połowy 
zniżonych —poraz ostatni. 


* Niedziela — zamknięcie se- 

zonu. — Ostatnie przedstawienia 
— tak po południu, jak i wie- 
czór ujrzymy „Tajemnice młodej 
mężatki”. Premjera niedzielna i 
fakt, że jest to ostatni pożegnal- 
ny wieczór — składa się na to 
— że teatr będzie wypełniony. 


Pożegnalny wieczór w Dą- 
browie odbędzie się w nadcho- 
dzący poniedziałek. Artyści że- 
gnając się z publicznością ode- 
grają rekordową sztnkę „Szkołę 
kokot“. A 


Sprzedaż biletów na te osta- 
tnie przedstawienia rozpoczęta: w 


. Sosnowcu—dzienna kasa teatru 


(pawilon ogrodników), w Będzi= 
nie—cukiernia p.  Czerwińskiej, 
w Dąbrowie — cukiernia p. Pie- 
trzaka. 


Ofiary. 


Nieprzyjęte honorarium w su- 
mie sto tysięcy mk. od redakto- 
ra W. Monsiotkiego, lekarze pp. 
Ryder i Kosibowicz, składają na 
towarzystwo opieki mad Górą 
Zamkową w Będzinie bezpośred- 
nio do kasy towarzystwa. 


Telefon 


nocny. 


(Godzina 2-ga w nocy). 


O polepszenie bytu urzędnikom. 


Warszawa, 11 lipca. 
Związek urzędników państwo- 
wych przez swoich delegatów 
wręczył dzisiaj prezesowi sejmo- 
wej komisji budżetowej, p. Zdzie- 


chowskiemu memorjał. w spra-. 


wie uposażenia urzędników, któ- 
rych materjalne położenie w 0- 
statnich czasach przybrało formy- 
ktytyczne, gd:ż niepomierny 
wzrost drożyzny nie stoi w żad- 
nym stosunku do otrzymywanych 
podwyżek. Dalej memorjał wska- 


zuje, że obietnicę poprawy bytu 
urzędnikom państwowym przyrze- 
kały wszystkie kluby sejmowe, 
jednak sejmowa podkomisja u- 


"rzędnicza nie uwzględniła popra- 
"wek zgłoszonych przez urzędni- 


ków. Memorjał prosi o szczegó- 
łowe rozpatrzenie postulatów u- 
rzędniczych. 

Memorjał ten podpisany jest 
przez wszystkie związki i  zrze- 
szenia urzędników państwowych. 


Tragiczny wypadek automobilowy. 


Zakopane, 11 lipca. 
Na 21 kilońetrze od morskie- 
go Oxa wywrócił się autobus 
pasażerski. Cztery osoby ponio- 
sły śmierć na miejscu: pułkow- 
nik Przepiliński, p. Marja Kro- 
banowa, Żona inżyniera z 


Dąbrowy Górniczej, p. Irena 


Kolasińska, córka inżyniera 
z Kielc, i p. Janina Meisner. 
*Rannych ciężka jest sześć osób 
a kilkanaście iekko. | ł 
Na miejsce wypadku przybył 
dyrektor szpitala i pogotowie o- 
chotnicze ratunkowe. 


r 


Urzędnicy u ministra sarbi., 


Warszawa, 11 lipca. 
Delegacja centralnego komitetu 
urzędników państwowych przyję- 
ta została przez 
skarbu, któremu przedstawiła tra- 
giczne położeaie pracowników 
państwowych. Minister Linde w 


ministra : 


odpowiedzi podniósł, że w poło- 
wie lipca zostanie wypłacony do- 
datek 48 proc. a w końcu mie- 
siąca nastąpi nowa podwyżka, 
Delegacja prosiła m'nistra skarbu 
o wyasygriowanie pewnych sum 
dla spółdzielni urzędniczych. 


i Nowe znaczki pocztowe. 


Warszawa, 11 lipca. 


Ministerjum poczt i telegrafów 
wypuściło nowę znaczki poszto- 
we po 1000 mk. koloru pomarań- 
czowego z criem i po 2000 tys. 
mk. koioru granatowego. z orłem. 

Jednoczesnie wypuszczone Z0- 


stały specjalne marki dia uczcze- 


„mk., 


nia Mikołaja Koperui<a po 1000 

przeznaczone specjalnie 
korespoudencji zagranicznej. 

Od dnia 15 tipca b. lipca b. r. 
Mministerjum poczt i  1elegrafów 
podnosi cenę druków. Pocziów- 
ka kosztować będzie 50 mk. ce- 


do 


na innych błaakietów wynosić 


będzie 100 mk. za sziukę. 


a 


„rząd rumuński stara się o prze- 


* 20,000 marek. 


Wywóz świń. 
Warszawa, 11 lipca. 
Komitet ekonomiczny rady mi- 
nistrów rozpatrywał dzisiaj wnio= 
sek o wywóz świń z Polski. 


Pośrednictwo Rumunji. 
Praga czeska, 11 lipca. 
Według tutejszych informacji, 


POTRZEBNY 3-2 


MAJSTER - KIEROWNIK 


do cegielni parowej. 


Reflektanci z odpowiedniemi 
świadectwami poprzedaiej pracy, 
zgłaszać się mogą do sklepu A. 
KOCOTA, przy ul. Króla Sobie- 
skiego Nr. 1 w Dąbrowie. 


PUTRA 
DAMSKIE 


kazanie sporu polsko-czeskiego o 
Jaworzynę, królowi Ferdynandowi. 

Arbitraż w tej sprawie przy- 
jąłby król Ferdynand tylko w 
tym wypadku, gdyby zdecydo+ 
wano, że od postanowień tych 
apelacji być nie może, 


Komitet reemigracyjny. 
Katowice, 11 lipca. 


Wojewódzki komitet reemigra- 
cyjny zorganizował się w skła- 


2%. LISY, KOŁNIERZE 


dzie zez marszałek 

sejmu śląskiego, olny, poseł 

Pa bees Sk de po- WSZELKIE SKORY 
seł Pronobis, poseł Grajek, p. fe vinihi 
Malaski i redaktor Kobyliński, ż y wielkim HyKOrZe 
Komitet otrzyma 12 miljardów 


POLEGA 


848 s FIA 
PAU 


marek dla powracających z Nie- 
miec robotników i drobnych prze- 
mysłowców. Dotychczas zgłosiło 
się do powrotu do kraju 8000 
górnośłązaków z zagłębia Ruhry. 
Komitet ma zbudować baraki dla 
reemigrantów, 


Kilo chicha — 20,000 marek. 
Berlin, 11 lipca. 

Za jeden kilogram białego chle- 

ba piacono dzisiaj w Berlinie 


3173 


>| ramion 


LEZA 
m. Kołłątaja IT, 14, 


1 PIĘTRO. 


Pogoda na dziś. 
Pogodnie, ciepło, siabe wiatry 
północne. 


Pierwszorzędny akwizytor 


dla sprzedaży odlewów żeliwnych, ustosunkowany w Za- 
głębiu węglowym i na Sląsau. 3128-1 


S Oferty nadsyłać: sub. „Dyrektor“ 
to „Reklamy Polskiej”, 


ODEMGZOZADSEZEDZZODZOGOBZDZZZZSOZZCHJ 


PRZEDSIĘBIORSTWO 
Blacharsko-Dekarskie 


yorków, 
ZE, POZY m 
è RY s 
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d PORASTE EARN Y 
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(3 

Kir y A 

y ST E DA 

$ piprane 


- $osnowiec—Pogoń, Srednia 17 


posiada na s:ładzie 
r Ceny umiarkowane! 


— = = 


- latarnie wszelkich systemów | 


JEDZZERZOWEZEWNGOEDODEZODEZOGEDSEZZOJ 
a 


BLACHARSKO - DEKARSKIE 


SOSNOWIEC — POGON 
ul. Srednia nr. 17. 


przyjmuje wszelkie roboty w zakres blacharstwa wcho- 
dzące jako to: krycie dachów wszelkiego rodzaju, repa- 


i MESKIE 


Warszawa, Jasna 10. | n 


3071-2 | | 
/ 


Przedsiębiorstwo | 


ADAMA KESSEGÓ| | 


